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Dokończenie na str. 2

Przy miernej frekwencji
Choć w opinii wielu 
osób poziom zespo-
łów występujących 
na tegorocznych 
juwenaliach był 
bardzo wysoki i 
koncert należy za-
liczyć to udanych, 
to frekwencja nie 
zachwycała. Zespo-
ły grały dla zaled-
wie kilkudziesięciu 
osób, bezskutecz-
nie dwoiły się i tro-
iły, żeby rozruszać 
nieliczną publicz-
ność pod sceną, 

otwarcie żartowały 
z sytuacji, a wszyst-
ko to wyglądało 
dość groteskowo. 
Studenckie święto rozpoczęło 
się 12 maja od warsztatów foto-
reportażu prowadzonych przez 
właściciela studia fotograficz-
nego 1Kadr Bartka Ćmiela i 
dziennikarskich, które poprowa-
dził redaktor naczelny tygodni-
ka Extra Wałcz Piotr Kurzyna. 
Dzień później przy placu PWSZ 
odbył się akademicki dzień spor-
tu przygotowany przez IKF. 
Na czwartek zaplanowano naj-
większe atrakcje. Zagrały wtedy 
zespoły wyłonione przez inter-
nautów - Bacteryazz, Blobfish i 
Som Gorsi. Niestety wyglądało 
na to, że internauci, którzy na 

zespoły głosowali, pozostali w 
wirtualnym świecie i na koncer-
cie się nie pojawili. A szkoda, bo 
wszystkie grupy zagrały znako-
micie i trzeba przyznać, że nie 
bacząc na brak słuchaczy, dały z 
siebie wszystko. Po nich zagrali 
jeszcze Cała Góra Barwinków, 
TaLLib i Dom na drzewie. CGB 
ma na swoim koncie kilka płyt, 
całą rzeszę wiernych fanów, set-
ki tysięcy wyświetleń na YouTu-
be, koncerty na największych 
festiwalach reggae i ska, a także 
udane występy w programie X 
Factor. Świetne recenzje od nie-
licznej widowni zebrał też zespół 
Dom na drzewie i TaLLib - rów-
nież gwiazda wielu festiwali i 
koncertów, których zagrał już 
ponad 150.
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Po debacie 

FELIETON NACZELNEGO

Debata za nami i szcze-
rze mówiąc, mimo że 
tak bardzo jej wyczeki-
wałem, to niestety nie 
wpłynęła znacząco na 
zmianę mojej oceny obu 
polityków. Panowie byli 
ładnie ubrani i gadali, 
mimo że niewiele mieli 
do powiedzenia, ale cóż, 
już taka ich rola.

Niestety niewiele dowiedzieliśmy się o 
pomysłach na przyszłość, jakie zmia-
ny czekają Polaków, gdy wygra jeden 
lub drugi kandydat, ale mogliśmy do-
wiedzieć się na przykład, że pan Duda 

hamuje etat na uczelni, a Komorowski 
jest faktycznie prezydentem, bo pan 
Andrzej tego słowa najczęściej uży-
wał podczas swoich wystąpień. Czy 
po takiej debacie można stwierdzić, że 
będzie lepiej? Niekoniecznie, ale przy-
najmniej było zabawnie i już dzień 
po debacie można było w internecie 
ujrzeć wiele ciekawych memów. Cała 
kampania prezydencka Bronisława  
Komorowskiego odstawała od kam-
panii Andrzeja Dudy, ale na debacie 
obecny prezydent znacznie się ożywił, 
jakby zjadł snickersa i w końcu był 
sobą.
Czy obserwując politykę niewysokich 
lotów, pełną wzajemnych ataków i 
przytyków powinniśmy mimo wszyst-
ko iść na wybory? Moim zdaniem… 
tym bardziej tak.  Zapominamy w ta-

kich momentach, że naród jest suwe-
renem, więc jeśli ktoś nie idzie na wy-
bory, to rezygnuje ze swojego prawa.
Gdyby ktoś zabronił nam mówić to, 
co myślimy, oceniać i dyskutować, 
szukając mądrych rozwiązań lub za-
bronił chodzenia po ulicy po 22.00, 
ograniczając nam  zwykłe prawa, 
to oburzenie społeczeństwa by było 
ogromne, obserwowalibyśmy prote-
sty i agitacje. Ale dlaczego nikt się nie 
bulwersuje, gdy ktoś z rodziny, znajo-
mych, sąsiadów nie idzie na wybory?  
Tego pojąć nie mogę.
Przecież można zrobić tak, jak radzi 
Dariusz Joński, który po tej debacie 
nie zmienił zdania i pójdzie na wybo-
ry skreślić obu kandydatów.
Piotr Kurzyna

Dokończenie ze str. 1

Zasnął za kółkiem

Członkowie zespołów, z któ-
rymi udało nam się porozma-
wiać, podkreślali doskonałą 
organizację, świetną atmosferę 
panującą w Wałczu i mówili, że 
na aurę nie ma mocnych. Być 
może faktycznie przyczyną tak 
niskiej frekwencji była pogo-
da. Temperatura w czwartkowy 
wieczór sięgała zaledwie kilku 
stopni. Chociaż z drugiej stro-
ny w ubiegłym roku pogoda też 
nie rozpieszczała, a na imprezie 
bawiło się blisko tysiąc osób. 
- Mimo wszelkich starań doty-
czących techniki, muzyki czy 
cateringu, niestety nie miałam 
wpływu na liczbę uczestników, 
co mnie trochę zasmuciło, cho-
ciaż w ogólnym rozrachunku 
frekwencja wyniosła około 
600 osób - mówi ustępująca 
ze stanowiska przewodniczą-
cej Rady Uczelnianej PWSZ 
Paulina Lewandowska. - Je-
stem bardzo wdzięczna moim 
przyjaciołom, którzy okazali 
mi ogromne wsparcie w cięż-
kich chwilach podczas imprezy, 
jak i w trakcie przygotowań. 
Dziękuję osobom, które doce-
niły starania samorządu, aby 
zorganizować imprezę na jak 
najwyższym poziomie według 

upodobań chociażby internau-
tów oraz naszych studenckich 
możliwości. Szkoda, że ostatni 
raz razem z uczelnią mogłam 
organizować tę imprezę. Mimo 
napotkanych niepowodzeń na 
pewno na miarę swoich kom-
petencji i możliwości nie prze-
stanę udzielać się społecznie.
Organizatorzy dziękują spon-
sorom, bez których organizacja 
juwenaliów byłaby niemożliwa, 
a są to: miasto Wałcz, gmina 
Wałcz, Starostwo, centrum kse-
ro i studio reklamy CK+, WCK, 
studio Jack, studio fotograficz-
ne 1Kadr, firmy Metaltech, Eco-
logic, Eko-Fiuk, bank Pekao, a 
także PKS, TBS, ZGK, ZKM i 
ZEC. Przedsięwzięcie jest reali-
zowane przy udziale wojewódz-
twa zachodniopomorskiego.
- Mam nadzieję, że w przyszłym 
roku uda się nowemu samorzą-
dowi nawiązać współpracę z 
większą liczbą przedsiębiorstw 
i zorganizować imprezę, która 
przyciągnie dużo więcej miesz-
kańców i studentów - pod-
sumowuje P. Lewandowska. 
zb

W nocy z niedzieli na 
poniedziałek kilkana-
ście minut po godzinie 
2 kierowca citroena C5 
uderzył w reklamę sta-
cji paliw w Wałczu przy 
ulicy Bydgoskiej. Poli-
cjantom tłumaczył, że 
zasnął za kierownicą.

Auto jechało w stronę Wałcza. 
Na prostym odcinku drogi męż-
czyzna stracił panowanie nad sa-
mochodem, uderzył w reklamę, a 
samochód się przewrócił. Funk-
cjonariuszom kierowca wyjaśniał, 
że na chwilę przysnął. Autem po-
dróżowały cztery osoby, oprócz 
39-letniego kierowcy, jeszcze 
dwie kobiety i trzylatek. Dziecko 
na szczęście było zapięte w fote-

liku i nic poważnego mu się nie 
stało. Także pozostali uczestnicy 
zdarzenia nie odnieśli większych 
obrażeń. Kobiety szybko opuściły 
szpital, mężczyzna został w nim 
nieco dłużej. Wszyscy uczestnicy 
zdarzenia to mieszkańcy powia-
tu czarnkowsko-trzcianeckiego. 
zb
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List do redakcji
Szanowni Państwo
Artykuł dotyczący cmentarza 
na osiedlu Dolna Miasto w nie-
korzystnym świetle przedstawia 
Zakład Gospodarki Komunal-
nej w Wałczu oraz moją osobę.
Pojedynczy przypadek zamknię-
cia toalet, spowodowany awarią 
wodno- kanalizacyjną nie może 
przekreślić wysiłku Zakładu za-
mierzającego do poprawy funkcjo-
nowania cmentarzy komunalnych 
w mieście. Za zaistniałą sytuację 
w czasie weekendu majowego 
w imieniu Zakładu oraz swoim 
własnym przepraszam odwiedza-
jących cmentarz w tych dniach. 

Gdyby artykuł dotyczył jedynie 
mojej osoby z pewnością nie od-
niósłbym się do niego, gdyż jest na 
bardzo niskim poziomie. Czynię to 
jednak z uwagi na dbałość o dobre 
imię pracowników Zakładu Go-
spodarki Komunalnej  w Wałczu.

Szanowni Wałczanie!
Remont kaplicy na cmentarzu 12 
Lutego, wykonanie nowych ale-
jek na obu cmentarzach, trwająca 
gruntowna modernizacja obiektu 
na cmentarzu Wałcz Chrząstkowo, 
czy wykonanie nowych tablic in-
formacyjno-reklamowych świad-

czy o wielkiej trosce kierownictwa 
i pracowników ZGK o należyte 
administrowanie cmentarzami.
Potwierdza to również fakt usta-
wiania od wielu lat w okresie 
Wszystkich Świętych na cmen-
tarzu Wałcz Chrząstkowo tak 
bliskich panu Szypurze dwóch 
toalet przenośnych (w tym jed-
nej dla osób niepełnosprawnych).
Atak na moją osobę przyjmu-
ję jako nieudaną próbę rewanżu 
pana Szypury za to, że z uwagi na 
jego przedwyborcze zaangażowa-
nie na rzecz Marka Mateli został 
wyproszony  z wieczoru wybor-
czego pani Burmistrz Bogusławy 

Towalewskiej. Ta trauma po prze-
granych wyborach widoczna jest 
w Tygodniku do dnia dzisiejszego.
Panie Szypura - nigdy nie chcia-
łem być politykiem na szczeblu 
centralnym (chociaż pan dobrze 
wie, że mogłem być posłem). Je-
stem dumny z tego, co osiągną-
łem w swoim rodzinnym mieście. 
Cieszę się z nagród, pucharów i 
dyplomów, które zdobyłem grając 
w piłkę nożną, siatkówkę, koszy-
kówkę czy też brydża sportowego. 
Wiele osiągnąłem również w pra-
cy zawodowej, działalności poli-
tycznej oraz społeczno-samorzą-
dowej. Byłem Starostą Wałeckim i 

dziewiątą kadencję pełnię funkcję  
radnego. Pan natomiast nigdy nie 
był i nie będzie radnym (chociaż 
wielokrotnie pan próbował) i za 
swoje „ wypociny” z pewnością nie 
zdobędzie pan nagrody Pulitzera.

Zastępca dyrektora Zakładu Go-
spodarki Komunalnej
Janusz Różański

Do powyższego listu odniosę się w 
najbliższym wydaniu tygodnika. 
Piotr Szypura

Sąsiedzka przysługa
Policjanci posterunku 
w Mirosławcu zatrzy-
mali dwóch sprawców 
kradzieży z włamaniem.

Mieszkaniec Mirosławca wyje-
chał na kilka dni, a po powrocie 
zauważył, że w mieszkaniu nie ma 
telewizora. Funkcjonariusze nie 
znaleźli jednak na miejscu zdarze-
nia śladów włamania. Pokrzyw-
dzony przypomniał sobie, że kilka 
miesięcy temu zginął mu klucz od 
mieszkania. Miał drugi, więc zam-
ka nie zmienił. Mundurowi szyb-
ko ustalili, że sprawcami włamania 
są dwaj sąsiedzi pokrzywdzonego, 
którzy po zatrzymaniu przyzna-
li się do popełnionego czynu.

- Jeden z nich jakiś czas temu 
zauważył, że pokrzywdzony po-
zostawił klucz w zamku. Posta-
nowił go zabrać i wykorzystać, 
kiedy tylko nadarzy się ku temu 
okazja - relacjonuje rzecznik KPP 
w Wałczu sierż. sztab. Beata Bu-
dzyń. - Skradzione mienie warto-
ści 800 zł mieli zamiar sprzedać. 
41 i 36-latek odpowiedzą za prze-
stępstwo kradzieży z włamaniem, 
za co grozi kara pozbawienia wol-
ności do 10 lat. Ponieważ starszy 
ze sprawców był już skazany za 
podobne przestępstwo i działał 
w tzw. recydywie, kara pozba-
wienia wolności może być zwięk-
szona o połowę. Funkcjonariusze 
odzyskali skradzione mienie.
Oprac. AK

Przedmiotowe sukcesy gimnazjalistów
13 maja uczniowie 
Gimnazjum w Chwira-
mie, Gimnazjum nr 
1 im. Polskich Olim-
pijczyków oraz Gim-
nazjum nr 2 im. R. 
Schumana w Wałczu 
uczestniczyli w Re-

gionalnej Gimnazja-
dzie Przedmiotowej w 
Drawsku Pomorskim. 
W wielu dziedzinach 
byli niepokonani.

W konkursie matematycznym 
reprezentant Chwiramu Rafał 
Mazur zajął pierwsze miejsce, a 
Konrad Pora z Gimnazjum nr 1 

trzecie. Wśród pierwszoklasistów 
w konkursie z języka niemiec-
kiego zwyciężyła Nikola Każak 
(Gimn. nr 1), na poziomie drugim 
najlepsza była jej szkolna koleżan-
ka Aleksandra Milczek, a trzecią 
lokatę zajęła Kaja Kowalewska z 
Gimnazjum nr 2. Weronika Hul z 
Gimnazjum w Chwiramie nie mia-
ła sobie równych w grupie trzecio-
klasistów i zajęła pierwsze miejsce. 
W konkursie z języka angielskiego 
(klasy pierwsze) zwyciężyła Mi-
chalina Gruchała reprezentująca 
Chwiram, a jej szkolna koleżanka 
Magdalena Baziak zajęła trzecie 
miejsce w grupie trzecioklasistów. 
Oprac. zb



4

OGŁOSZENIA DROBNE

DAM PRACĘ

90gr za słowo (zgłoszenia osobiście w 
redakcji)! Zapraszamy do redakcji Extra 

Wałcz, 
ul. Bankowa 2, Wałcz

LOKALE, 
NIERUCHOMOŚCI:

• Wynajmę sklep na ul. Kilińszczaków. 
Różne możliwości metrażu- do 170m2. 
Kontakt w godz. od 9:00 do 17:00. Tel. 
67-258-26-84
• Sprzedam garaż przy ul. Ciasnej. Tel. 
503-636-108
• Pokoje do wynajęcia Wałcz-Zatorze. 
Tanio. Tel. 501-826-078
• Mieszkanie do wynajęcia w centrum 
Wałcza. Nieumeblowane, 2 pokoje, 45m2. 
Tel.692-149-019
• Sprzedam kawalerkę w Wałczu na ul. 
Poniatowskiego, cena 69 tyś do negocjacji. 
Tel. 662-105-181
• Sprzedam mieszkanie na parterze+ 
garaż, Zatorze. Tel. 787-891-173
• Sprzedam dwa mieszkania. Jedno 
bezczynszowe, własnościowe. Drugie 
własnościowe.  Tel. 67-387-32-17 lub 
608-797-224
• Sprzedam działki budowlane w Róże-
wie. Tel. 507-136-469
• Wynajmę mieszkanie na os. Poniatow-
skiego, 45m2, dzwonić po 16:00. Tel. 
509-977-105
• Sprzedam działkę budowlaną w Róże-
wie. Cena 27 tyś.Tel. 504-294-803
• Sprzedam 0,55 ha ziemi wraz z krzakami 
porzeczki czarnej w gminie Tarnówka, 
powiat złotowski. Tel. 608-631-285
• Do wynajęcia mieszkanie 2-pokojowe. 
Tel. 609-833-120
• Sprzedam lub zamienię mieszkanie wła-
snościowe, 62m2, 3 pok. Na 2 pokojowe, 
do I piętra. Tel. 885-752-772
• Okazja! Tanio sprzedam lub wynajmę 
długoterminowo mieszkanie bez mebli, 
na parterze, z ogródkiem. W Wałczu. 
52m2, po remoncie. Tel. 601-224-049
• Sprzedam mieszkanie 36 m2, garaż, 
działka 449 m2 w Strącznie, cena 49,000, 
do negocjacji. Tel. 790-571-278
• Sprzedam mieszkanie w Pile. Tel. 661-
985-611
• Sprzedam kawalerkę dwupokojową na 
Dolnym Mieście. Tel. 507-739-411
• Sprzedam mieszkanie w Strącznie. Tel. 
693-176-468
• Sprzedam dwie działki budowlane, 
Nowe Morzyce, dobra lokalizacja przy 
drodze. 85 zł/m2 Tel. 693-424-150
• Sprzedam TANIO mieszkanie własno-
ściowe, bezczynszowe, do remontu, 
63 m2, Tel. 535-982-790
• Sprzedam dwie działki budowlane Róże-
wo tel. 507-136-469
• Wynajmę lokal przy rynku, 18 m2, 600 
zł/m-c. Tel. 603-591-680
• Sprzedam mieszkanie 39 m2, III p. Po 
remoncie, na Zatorzu, niski czynsz.
Tel.509-239-926
• Pokój do wynajęcia. Wałcz. Tel. 888-108-

966
• Sprzedam mieszkanie, bezczynszowe, 2 
pokoje, 43,40 m2. Tel.782-225-131
• Wałcz, pokój do wynajęcia. Tel. 888-108-
966
• Sprzedam mieszkanie 37 m2, 2 pokoje, I 
piętro- do remontu. Tel. 886-610-721
• Sprzedam działkę rekreacyjną przy ul. 
Ciasnej. Tel. 606-183-067
• Mieszkanie do wynajęcia, 2 pokojowe. 
Tel. 609-833-120
• Sprzedam działki budowlane w Ostrowcu. 
Tel. 692-242-811

RÓŻNE:
• „Optima Sp. z o. o. - finanse dla 
domu- zatrudni PRZEDSTAWICIELI  
w miejscowościach: Wałcz, Człopa , 
Tuczno i okolice.  Atrakcyjna prowizja, 
praca dodatkowa, również dla emery-
tów! Tel. 58-554-80-80 lub 801-800-
200.” 
• Szybka pożyczka również dla osób z 
zajęciami komorniczymi , dochodami 
z mops, zasiłkami i alimentami 666-
000-555 lub 600-348-6431.
• Przyjmę gruz. Tel. 883-946-054
• Aleee Pożyczka- Gotówka w 10 min. 
Do 5000 zł, minimum formalności, naj-
lepsza oferta na rynku. Tel. 508-59-38-
34 lub 508-59-38-35

• BIURO MATRYMONIALNE „Dana”. 
Tel. 695-06-20-20

• Sprzedam ziemię ogrodową, 30 zł/
tona. Tel. 883-946-054
• Usługi budowlane, generalne remon-
ty, elewacje, ocieplania budynków. 
Układanie glazury. Tel. 605-730-306

• ELEKTRO-LUP- elektryk z upraw-
nieniami E i D (+ pomiary).Wykonu-
jemy instalacje elektryczne Tel. 661-
107-377, elektrolup@gmail.com
• Sprzedam tłuczeń (betonowo-ce-
glany) na podsypki pod polbruk, na 
utwardzanie dróg. 40 zł/tona. Tel. 883-
946-054
• Nowy sklep RTV. Wałcz, ul. Dworco-
wa 2. 

• Niemiecki z sukcesem. Nauka, ko-
repetycje, niemiecki dla opiekunek, 
tłumaczenia zwykłe. Tel. 726-173-
057

• Remonty, wykończenia wnętrz. Tel. 
504-160-153
• Zaopiekuję się dzieckiem. Tel. 501-
136-329
• Ale pożyczka nawet w 24 godziny. 
Tel. 882-069-266
• Pożyczka  szybko i uczciwie Tel. 
882-069-266
• Ale szybka i elastyczna pożyczka do 
25000 zł. Tel. 882-069-266
• Atrakcyjna pożyczka minimum for-
malności  Tel.882-069-266

• Sprzedam ziemniaki jadalne Lord, 
Stasia. Niska cena. Tel. 698-087-681

• Firma Hermer szuka programisty na 
staż z przedłużeniem na stałą pracę. 
Wymagamy: Znajomość HTML i CSS. 
Znajomość PHP i innych języków pro-
gramistycznych jest mile widziana. Ofe-
rujemy: Bezstresową pracę w młodym 
i ambitnym zespole. Kontakt: biuro@e-
-hermer.pl

• Opiekun/ka seniorów- legalna praca w 
Niemczech i Wielkiej Brytanii. Teraz do 
3000 euro za wyjazd. 
Zadzwoń i zapytaj o pracę- 
Promedica24 tel. 514 781 838. 

• Przyjmę stażystkę do sklepu spożywcze-
go. Tel. 692-436-271

• Przyjmę do pracy w Wałczu. Sprzedaż 
lodów z maszyny, mała gastronomia. CV 
wraz ze zdjęciem prosimy przesyłać na 
adres 
animus918@wp.pl

• Przyjmę do pracy do sprzedaży art. ma-
łej gastronomii w Wałczu. CV wraz ze
zdjęciem na adres: autogrill@vp.pl

CZWARTEK, 21 maja 2015
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Wołoszański jak burza
Znany m.in. z pro-
dukcji filmów hi-
storycznych  Bogu-
sław Wołoszański 
był w minionym ty-
godniu w Wałczu.

- Pan Bogusław wpadł do 
skansenu jak burza. Dotarł 
do nas bardzo późno i bar-
dzo mu się spieszyło, więc 
nie było okazji, żeby z nim 
na spokojnie porozmawiać 
- relacjonuje Bogdan Dan-
kowski, kierownik Grupy 

Warownej Cegielnia przy 
ul. Południowej w Wałczu. 
- Ekipa  nie miała szczę-
ścia, bo zaraz zaczęło lać i 
deszcz ich przegnał. Nawet 
nie zdążyli się pożegnać.
Twórca „Sensacji XX wieku” 
był z ekipą telewizyjną we 

wspomnianej Grupie Wa-
rownej Cegielnia, dawnych 
koszarach przy ul. Wojska 
Polskiego i umocnieniach 
w Strzalinach (gm. Tucz-
no). Celem wizyty była pro-
dukcja jednego z dziesięciu 
odcinków „Przewodnika 

historycznego Bogusła-
wa Wołoszańskiego”, który 
będzie dotyczył Wału Po-
morskiego. Serial będzie 
można zobaczyć jesienią 
br. na kanale TVP Historia.
MK



Dobrze podczas 
międzynarodowego 
turnieju im. W. Ma-
kacewicza zaprezen-
towali się pięściarze 
wałeckiej Korony, 
którzy nie doznali 
porażki.

W Toruniu w ostatni weekend 

rywalizowali głównie młodzi 
adepci pięściarstwa, którzy 
dopiero zdobywają doświad-
czenie. Dominika Pogrzebska 
i Grzegorz Żmuda zaprezento-
wali się w walkach szkolenio-
wych, natomiast Kevin Kokosz-
ka miał okazję zebrać kolejny 
międzynarodowy szlif. Wystę-
pując w wyższej wadze skrzy-
żował rękawice z zawodnikiem 
z Litwy. Zawodnik Korony w 

pierwszej rundzie wypracował 
sporą przewagę, utrzymał ją do 
końca walki i pokonał rywala.
Był to już piętnasty start pię-
ściarzy Korony, a wyjazdy na 
zawody są możliwe dzięki 
wsparciu Urzędu Miasta, Urzę-
du Gminy i Starostwa, a także 
właścicielowi firmy  auto szyby 
Rzymkowscy.
Oprac. p
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Wczoraj i dziś

Drodzy czytelnicy. Jeśli macie ciekawe zdjęcia, które ukazują nam jak było kiedyś, to zachęcamy Was 
do wysyłania ich na adres extrawalcz@gmail.com.

Najciekawsze z nich mogą pojawić się na łamach naszego tygodnika. Szukajcie w szufladach oraz albumach.

Ringowe triumfy

Brawo Klaudia! Brawo Igor!
Pięściarze wałeckiego KS 
Boxing Team stoczyli w 
miniony weekend udane 
walki w ramach memoriału 
im. Leszka Błażyńskiego 
w Bytomiu. Na starcie tur-
nieju stanęło 64 zawodni-
ków z 17 klubów z Polski, 
Niemiec, Czech, Słowacji, 
Kosowa, Ukrainy i Austrii.

Jako pierwsza do ringu wyszła Klau-
dia Cebula. Za rywalkę miała dużo 
starszą i bardziej doświadczoną re-
prezentantkę Austrii Klaudię Haag. 
Wałczanka zdominowała rywalkę 
już w drugiej rundzie, a w kolejnych 
starciach przewaga była przygniata-
jąca. Sędziowie nie mieli problemów 

ze wskazaniem zwycięzcy pojedynku. 
- Bardzo się cieszę z wygranej wal-
ki. Dziękuję wszystkim za wsparcie, 
doping a przede wszystkim trene-
rom za przygotowanie i Markowi 
Mateli za pomocne wskazówki w 
narożniku - podkreśla K. Cebula.
Kolejnym zawodnikiem z Wałcza był 
Igor Pacholczyk, który stanął naprze-
ciw zawodnika MOSM Bytom Marka 
Otoli. Igor zdecydowanie przewyższał 
warunkami fizycznymi swojego rywa-
la i po niespokojnej pierwszej rundzie 
w drugiej i trzeciej konsekwentnie 
realizował założenia taktyczne i zde-
cydowanie wygrał swój pojedynek.
Ostatnim zawodnikiem z Wałcza był 
Patryk Wysocki - najbardziej doświad-
czony z wałeckiego składu. Zmierzył 
się z zawodnikiem RMKS Rybnik Da-
nielem Skorupą. Pierwszą rundę za-
pisano na korzyść starszego i bardziej 

doświadczonego zawodnika z Rybnika, 
druga walka była wyrównana i trzecia 
korzystna dla naszego reprezentanta. 
Patryk jednak przegrał swój pojedynek.
Zawodnicy i trenerzy dziękują wszyst-
kim sponsorom i partnerom, a są to: 
Wałecka Spółdzielnia Mieszkaniowa, 
Jarkon Jarosław Konopka, Andrzej 
Bodnar, Chrobotek Wojciech Remi-
szewski, Victoria Cymes Wałcz, Eko-
mech Jarosław Horodecki, Transmet 
Leszek Górecki, Rettig VNH, firma 
Klekot, SawBud Piotr Sawicki, Cze-
sław Kacprzak, Sinogal, Polskie Za-
kłady Zbożowe Henryk Stokłosa, bar 
ToTu, Henryk Nowak, gospodarstwo 
rolne Beata Kornaś, Daniel Szczepa-
niak, transport spedycja Kowalczyk, 
Landrovery.pl Mirosław Szymański.
Oprac. MK



Na brzeg niedaleko 
miejskiego kąpie-
liska na Jeziorze 
Zamkowym w Wał-
czu przyholowano 
aerator. Urządzenie 
będzie naprawiane.

- Remont ma potrwać do końca 
maja i będzie kosztować około 

20 tysięcy złotych - potwierdza 
wiceburmistrz Wałcza Walde-
mar Lechnik.
Wymianie ulegną zużyte seg-
menty oraz będą wykonane 
niezbędne  regulacje. Po na-
prawie aerator powinien dzia-
łać kilka lat (nowe urządzenie 
kosztuje ok. 200 tys. zł). 
Aerator pulweryzacyjny został 
zwodowany na Jezioro Zam-
kowe 12 lat temu. Według prof. 

dr. hab. Stanisława Podsiadłow-
skiego z Instytutu Inżynierii 
Rolniczej Akademii Rolniczej 
im. Augusta Cieszkowskiego 
w Poznaniu, dzięki aeratorowi  
jakość wody w wałeckim akwe-
nie znacznie się poprawiła. Te-
raz spełnia II klasę czystości, a 
ma być jeszcze lepiej. Wcześniej 
była… pozaklasowa.
MK
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zadziała

Z okazji Dnia Dziec-
ka odbędzie się druga 
edycja gry plenerowej 
organizowana przez 
wałecki ratusz. Urzęd-
nikom zależy na tym, 
by pokazać dzieciom, 
że na świeżym powie-
trzu można się świet-
nie bawić, a przy okazji 
poznać historię Wałcza 
i rozwiązywać zagadki.

Zabawa rozpocznie się 31 maja na 
dworcu PKP punktualnie o godzi-
nie 12.00. Zadanie będzie polegało 
na odnalezieniu pasażerów i do-
starczeniu ich do stacji końcowej 

mieszczącej się na Morzycówce. 
- Podróżujących będzie można odna-
leźć na podstawie listów, które zosta-
wili uczestnikom. Każdy z  pasażerów 
będzie miał dla nich zadanie. Od jego 
prawidłowego wykonania będzie za-
leżało czy zgodzą się udać w dalszą 
podróż - mówi inspektor do spraw 
rozwoju gospodarczego UM Wałcz 
Małgorzata Ejma. - Grę wygrywa ta 
drużyna, która odnajdzie wszyst-
kich pasażerów i w jak najkrótszym 
czasie dotrze do stacji końcowej. 
Na zwycięską ekipę czeka wejściówka 
do kina „Tęcza” dla całej rodziny, a na 
pozostałych uczestników upomin-
ki. Grę zakończy wspólne ognisko. 
Zgłoszenia można nadsyłać do 25 
maja na adres: mejma@umwalcz.
pl. Formularz zgłoszeniowy do-
stępny jest na stronie www.walcz.pl
Oprac. zb

Zaproszenie do gry 
plenerowej

Medale w orientacji
Ponad 100 osób 
wzięło udział w mi-
strzostwach powia-
tu wałeckiego oraz 
z mistrzostwach 
Pomorza i Kujaw w 
biegach na orien-
tację sportową.
16 maja w zorganizowanej okolicach 
Leśnego Dworu w Iłowcu przez UKS 
Błyskawica i 100 BŁ imprezie wzięło 
udział 103 zawodniczek i zawodni-
ków z trzech województw, a rywali-
zowano w 19 kategoriach wiekowych, 
od 5 do 70 lat. Trasy wyznaczono w 
terenie leśnym, ukształtowanie tere-
nu było mocno zróżnicowane - od 
płaskich odcinków po ostre podbiegi.
Z mieszkańców powiatu wałeckiego 

najlepiej zaprezentowali się: Oskar 
Sowa i Łukasz Aftyka, którzy za-
jęli pierwsze miejsca, Hanna Sko-
rupa, Mateusz Aftyka i Sławomir  
Krzyminiewski stanęli na drugim 
stopniu podium, a Arkadiusz Józe-

fowicz oraz Daria i Weronika Dłu-
gołęckie wywalczyły trzecie lokaty.
Nagrody dla zwycięzców ufundowała 
Urząd Gminy Wałcz oraz Starostwo.
p
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SZKODA ZA DZIKA 
OD NOWA

Czy szkodą w uprawie rolnej 
(art. 50 ust. 1b w związku z 
art. 46 ust. 1 ustawy z dnia 13 
października  1995 r. Prawo 
łowieckie (Dz.U. 2013.1226) 
jest także szkoda wyrządzona 
przed zasiewem, w wyniku któ-
rej konieczne jest ponowne wy-
konanie czynności agrotech-
nicznych przygotowujących 
pole do zasiewu? Na tak po-
stawione pytanie odpowiedział 
Sąd Najwyższy w uchwale wy-
danej w powiększonym, sied-
mioosobowym składzie (sygn. 
akt III CZP 62/14). Stanowisko 
Sądu Najwyższego pozwa-
la na wyjaśnienie wątpliwości 
dotyczących zasięgu odpowie-
dzialności odszkodowawczej 
za szkody wyrządzone przez 
dziką zwierzynę.

GDZIE PROBLEM?
Zgodnie z prawem łowieckim 
koła łowieckie albo Skarb Pań-
stwa, odpowiadają za szkody 
wyrządzone przez zwierzęta 
łowne: dziki, łosie, jelenie, da-
niele i sarny. Problem jednak w 
tym, że ustawa powołuje się na 
odszkodowanie „w uprawach i 
płodach rolnych”. Nie wiadomo 
było więc czy ustawodawca 
objął tym zakresem również 
szkody powstałe przed istnie-
niem uprawy jako takiej. 
Już wcześniej Sąd Najwyższy 
zajmował się w pewnym zakre-
sie kwestią zasięgu odszkodo-

wań za zwierzynę łowną i tak:
- w uchwale z dnia 14 kwietnia 
1994r., sygn. III CZP 46/94 Sąd 
Najwyższy wskazał, że także 
plantacja choinek jest uprawą 
rolną,
- w uchwale zapadłej w skła-
dzie siedmiu sędziów z dnia 
27 listopada 2007 r., sygn. III 
CZP 67/07 wskazał, że do od-
szkodowania uprawnia każda 
uprawa prowadzona na grun-
cie rolnym. 
W sprawie rozpoznawanej 
przed Sądem Najwyższym Sąd 
Rejonowy w Sulęcinie zasądził 
powodowi (poszkodowanemu) 
17.000,00 zł tytułem równowar-
tości wydatków na dodatkowe 
prace przy usunięciu znisz-
czeń. Natomiast Sąd Okręgo-
wy w Gorzowie Wielkopolskim 
powziął wątpliwości i zwrócił 
się z pytaniem prawnym do 
Sądu Najwyższego, czy szko-
dą w uprawie rolnej jest także 
ta wyrządzona przed zasie-
wem, wymagająca ponownego 
przygotowania pola.

JAKA ODPOWIEDŹ?
Jeżeli borykają się Państwo z 
podobnymi problemami to Sąd 
Najwyższy przyszedł właśnie 
z pomocą wydając uchwałę w 
powiększonym składzie. Sąd 
Najwyższy wskazał jedno-
znacznie, że szkodą w upra-
wie rolnej wyrządzoną przez 
zwierzęta łowne, za którą przy-
sługuje odszkodowanie, są 
także zniszczenia pola przygo-
towanego pod zasiew. Na uza-
sadnienie pisemne uchwały 
będziemy musieli jeszcze po-
czekać jednak treść sentencji 
uchwały jest jednoznaczna i 
co najważniejsze korzystna dla 
poszkodowanych.

radca prawny 
Marcin Machyński
kancelaria.walcz@gmail.com

PRAWNIK RADZIZłoty Wiktor

Orzeł 2010 Woman w finale
Dziewczęta z zespołu 
Orzeł 2010 Woman zwy-
ciężyły w turnieju pół-
finałowym międzywo-
jewódzkich mistrzostw 
młodziczek i tym sa-
mym awansowały do 
finału tych rozgrywek.

15 -17 maja rozegrano cztery 
turnieje półfinałowe. W każ-
dym uczestniczyło 8 zespołów, 
a dwie najlepsze ekipy zapew-
niały sobie awans do finału.
W Niechorzu wałczanki wygrały 
rywalizację grupową, a kolejna wy-
grana w meczu z Medykiem Konin 
1:0 zapewniła awans do central-
nego finału. Spotkanie z Olimpią 
Szczecin to walka o przysłowiową 
pietruszkę, ponieważ oba zespoły 
miały już awans w kieszeni. Szcze-
cinianki minimalnie zwyciężyły.
Zespół UKS SP Orzeł 2010 Wo-
man PZZ Wałcz w Niechorzu re-
prezentowały: Eliza Chrzanowska, 
Karolina Piotrowska, Agnieszka 
Glinka, Natalia Wizjan, Martyna 

Odolczyk, Zuzanna Zabel, Pau-
lina Kitowicz, Dominika Ptak, 
Julia Szpecht, Anna Rybińska, 
Alicja Rybińska oraz Anita Łu-
kaszewicz. Trenerami zespołu są 
Anna i Adam Łukaszewiczowie. 
Rozgrywki finałowe odbę-
dą się w czerwcu, a ich or-
ganizatorem będzie Mazo-
wiecki Związek Piłki Nożnej.
Zespół oraz trenerzy dziękują za 
wsparcie sponsorom, najbardziej 

hojni byli: Urząd Miasta, Marian 
Płóciennik Prezes PZZ Sp. z o.o.  
Starostwo, S. i D. Ptak - właścicie-
le firmy PTAK-REKLAMY , dy-
rekcja ZSM nr 1, A. i A. Macner 
- właściciele barów  „U Majora”, 
Grzegorz Maciejasz, prezes Ko-
szalińskiego Okręgowego Związ-
ku Piłki Nożnej oraz Franciszek 
Otlewski i Jerzy Łukaszewicz.
Oprac. p

Wychowanek wałeckie-
go Orła Wiktor Głazu-
now podczas Pucharu 
Świata w Kajakarstwie 
zajął pierwsze miejsce 
w C-2, a na innych dy-
stansach kwalifikował 
się do finałów.

Rozegrane w portugalskim  

Montemor-O-Velho pierwsze z 
trzech z zaplanowanych na ten 
sezon rund PŚ zgromadziły na 
starcie kajakową czołówkę z ca-
łego świata. Wychowanek Bo-
gusława Hertla z WTS Orzeł, 
obecnie na czas studiów repre-
zentujący AZS Gorzów Wiel-
kopolski w parze z poznania-
kiem Vincentem Słomińskim 
w C-2 na 200 metrów nie dali 

szans rywalom i zwyciężyli z 
dużą przewagą. Wiktor Głazu-
now startował również w fina-
le C-1 na 200 m, lecz zajął tam 
9. lokatę, natomiast na 5000 m 
uplasował się na 5. pozycji.
Kolejnym zawody PŚ odbędą 
się w Duisburgu 22 - 24 maja, 
a seria zakończy się w Kopen-
hadze w ostatni weekend maja.
p
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Siostry świętowały
Mówi się o nich, że 
towarzyszą człowie-
kowi od pierwszych 
do ostatnich chwil 
życia, ich praca jest 
trudna i wymagająca 
wielu wyrzeczeń, a 
one same pełne em-
patii, zrozumienia i 
ciepła. Są przy tym 
ambitne - ciągle się 
dokształcają, koń-
czą studia, zdoby-
wają kolejne stopnie 
naukowe. Niestety 
zarabiają zbyt mało. 
Mowa o pielęgniar-
kach i położnych. 

Te z powiatu wałeckiego 
świętowały w sali widowi-

skowej Wałeckiego Cen-
trum Kultury 19 maja.
Była to już piąta edycja ob-
chodów Dnia Pielęgniar-
ki i Położnej zainicjowa-
nych przez pielęgniarkę 
Halinę Kuch, która zauważyła, 
że wiele grup zawodowych w 
powiecie obchodzi swoje świę-
to, a pielęgniarki nie, posta-
nowiła je więc zorganizować. 
Uroczystość była okazją do 
uhonorowania wyróżniających 
się pielęgniarek. Przez Okrę-
gową Izbę Pielęgniarek i Położ-
nych w Pile nagrodzone zostały 
E. Wróbel, E. Pracuk, B. Łaska, 
S. Pastusiak, B.. Głuszkowska 
i M. Nowak. Starosta Bogdan 
Wankiewicz wyróżnił z kolei 
J. Jałowczyk, M. Wysakowską, 
J. Kliszewicz, T. Szwajkowską i 
K. Patulską, a burmistrz Wałcza 
uhonorowała M. Zarzycką, B. 
Tomkowicz, E. Potępę, D. Trze-
biatowską, M. Wieczorek, Z. 
Idzik, J. Lorek, L. Durę, M. Fal-

gowską, J. Dzitkowską, I. Szy-
liniec oraz K. Marcinkowską. 
- Stykacie się z ludzką słabością, 
nagością i ludzkim brakiem in-
tymności wtedy, kiedy rodzi się 
dziecko i wtedy, kiedy umiera 
człowiek. Człowiek całkowi-
cie bezbronny i zażenowany 
swoją pomarszczoną skórą i 
swoim niedołęstwem - mówi-
ła burmistrz B. Towalewska. 
- Kiedy panie przytulą, uści-
sną rękę, może ją pogłaszczą, 
przed chorym otwiera się inny 
świat, pokłady uczuć i miłości, 
bo ktoś mu pomógł, ktoś mu 
uwierzył, bo jest słaby i potrze-
buje pomocy. Za ten trud, za 
tę ciężką i niedocenioną finan-
sowo pracę składam ukłony. 
Dziękuję też tym paniom, któ-
re już są na emeryturze i któ-
re całe swoje życie poświęciły 
temu wyjątkowemu zawodowi. 
W imieniu burmistrza Mi-
rosławca Piotra Pawlika A. 
Krzemińską, D. Gadomską, 

H. Siejko i U. Wolman wyróż-
nił starosta. Z kolei burmistrz 
Człopy Zdzisław Kmieć uho-
norował osobiście M. Otto i 
M. Tymecką. Doktor Jadwiga 
Klonowska uhonorowała B. 
Wojtczak i E. Ambroziak. W 
imieniu wójta gminy Wałcz 
Jana Matuszewskiego nagrody 
pielęgniarkom i położnym wrę-
czyły sekretarz gminy Krystyna 
Światowa i przewodnicząca RG 
Agnieszka Cybulska. Wyróż-
nione panie to: I. Flakiewicz, 
H. Królik, M. Potępa, J. Gut, M. 
Nicgórska, I. Adamczyk, E. Do-
miniak, M. Wróbel, A. Bosy i J. 
Tunkiewicz. W imieniu burmi-
strza Tuczna Krzysztofa Hary 
wyróżnienia E. Ewert, D. Kęsek, 
W. Szczęsnej i K. Lupie wręczył 
jego zastępca Janusz Bartczak. 
- Dziękuję za tę pasję, któ-
rą zarażacie pacjentów, oni 
to przecież widzą i czują. To 
szczególny zawód i w szczegól-
ny sposób powinien być wy-

nagradzany, czego serdecznie 
życzę - zwrócił się do bohaterek 
uroczystości poseł Paweł Suski. 
„Swoim” pielęgniarkom po-
dziękowali także dyrektor 
Zakładu Opiekuńczo-Leczni-
czego „Leśna ustroń” w Tucz-
nie Edward Ząbek i dyrektor 
Centrum Medyczno-Rehabili-
tacyjnego „Puls” Włodzimierz 
Maniszewski, który z całą 
stanowczością stwierdził, że 
„jego” pielęgniarki są najlep-
sze. Z kolei bukiet kwiatów w 
podziękowaniu za organiza-
cję uroczystości wręczył H. 
Kuch dyrektor 107 Szpitala 
Wojskowego Marek Kornet. 
Muzyczny prezent dla wszyst-
kich pielęgniarek i położnych 
miał męski kwartet wokalny 
pod kierunkiem Marka Gił-
ki oraz zespół „Czeremcha”. 
zb
 



Idzie turysta obok lasu i widzi 
Bacę, który rąbie drzewo tak, że 

aż wióry lecą.
- Baco gdzieś się nauczył tak 

rąbać!?
- Na Saharze.

- Ale przecież to pustynia...
- Teraz tak.

Zając mówi do niedźwiedzia:
- Chodź idziemy na imprezkę, 
tylko proszę Cię nie bij mnie 

jak ostatnio.
Niedźwiedź na to:

- Dobra.
Rano zając budzi się z ponadry-
wanymi uszami, zęby bolą jak 
diabli, palce u rąk połamane i 

mówi:
- Misiek, no kurna, miałeś mnie 

nie bić.
Miś na to:

- Zając Ty lepiej mnie nie 
wkur***aj. Nawaliłeś się, za-
cząłeś mnie wyzywać - ja nic. 
Potem doczepiłeś się do mojej 
samicy, że to dziwka i puszcza 
się z każdym - to mnie koledzy 

powstrzymali, ale mówię żeś 
kumpel, obiecałem i w ogóle... 

Potem najeżdżałeś na moją 
matkę - to dobrze żeś upadł, bo 
bym Ci łeb urwał. No nic, jakoś 

mi się udało Cię nie bić....
Ale jak żeś wlazł do domu, 

nasrałeś do łóżka wsadziłeś w 
to trzy zapałki i powiedziałeś, 

że jeżyk śpi z nami - to nie 
wytrzymałem.

Po skończonym egzaminie 
profesor wpisał do indek-

su studenta tylko jedno 
słowo – „Idiota”.

Ten przeczytał, popatrzył 
na profesora i mówi:

- Ależ pan roztargniony, 
miał pan wpisać ocenę, a 

pan się podpisał.
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Przedsiębiorca zobowiązany jest zwrócić 
ci zarówno wartość oddawanego towaru, 
ale i koszty związane z najtańszym spo-
śród zawartych w ofercie sprzedawcy 
sposobów jego dostarczenia. Możesz 
więc otrzymać pełen zwrot kosztów prze-
syłki towaru do ciebie - pod warunkiem, 
że wybrałeś najtańszy środek transportu 
znajdujący się w ofercie przedsiębiorcy.

Koszty związane z odesłaniem towaru do 
sprzedawcy musisz pokryć z własnej kieszeni, 
chyba że przedsiębiorca zgodzi się je ponieść 
lub przed zawarciem umowy nie poinformo-
wał cię o konieczności poniesienia tych kosz-
tów.
Jeżeli odstępujesz od umowy zawartej poza lo-
kalem przedsiębiorstwa, a charakter zakupio-
nego towaru-dostarczonego przez sprzedawcę 
do miejsca twojego zamieszkania -uniemożli-
wia odesłanie go zwykłą pocztą, przedsiębior-
ca ma obowiązek odebrać tę rzecz na własny 
koszt.
W okresie tzw. prawa do namysłu, czyli przez 
14 dni od momentu otrzymania rzeczy, to ty 
ponosisz odpowiedzialność za zmniejszenie 
wartości towaru będące wynikiem niewłaści-
wego korzystania. Masz prawo ocenić i prze-
testować rzecz w taki sposób, w jaki zrobiłbyś 
to w sklepie stacjonarnym (np. sprawdzić jej 

kompletność czy zgodność parametrów tech-
nicznych z zapewnieniami producenta), ale 
nie możesz jej normalnie używać. W takim 
bowiem przypadku, jeżeli odstąpisz od umo-
wy, możesz zostać obciążony dodatkowymi 
kosztami w związku ze zmniejszeniem warto-
ści towaru. Odpowiedzialności za zmniejsze-
nie wartości rzeczy nie poniesiesz tylko wtedy, 
gdy przedsiębiorca nie poinformuje cię przed 
zawarciem umowy o prawie do odstąpienia od 
niej, w tym o właściwym sposobie i terminie, 
a także o istnieniu formularza, na podstawie 
którego możesz skorzystać z tego uprawnienia. 
W przypadku zawarcia umowy na odległość 
lub poza lokalem przedsiębiorstwa możesz żą-
dać rozpoczęcia  świadczenia usług (np. teleko-
munikacyjnych, dostępu do internetu czy sy-
gnału telewizyjnego) albo dostarczenia wody, 
gazu, energii elektrycznej i cieplnej przed 
upływem terminu na odstąpienie od umowy. 
W takim wypadku musisz złożyć przedsię-
biorcy wyraźne oświadczenie - na trwałym 
nośniku - w którym wskażesz żądanie rozpo-
częcia wykonania umowy przed upływem ter-
minu na odstąpienie. Jeżeli po złożeniu takiego 
oświadczenia zdecydujesz się na odstąpienie 
od umowy, musisz ponieść koszty świadczeń 
otrzymanych od przedsiębiorcy w okresie od 
dnia zawarcia umowy do momentu złożenia 
oświadczenia o odstąpieniu od niej. Obowią-
zek zapłaty kosztów za wykonane świadczenie 
nie istnieje jedynie wtedy, gdy przedsiębiorca 
nie poinformował cię w umowie o prawie do 
odstąpienia od umowy i skutkach jego wyko-
nania lub nie wyraziłeś na trwałym nośniku 
wyraźnej zgody na rozpoczęcie świadczenia 
przed upływem terminu na odstąpienie od 
umowy zawartej na odległość lub poza lokalem 
przedsiębiorstwa. 
W przyszłym tygodniu podam przykłady w te-
macie dzisiaj omawianym.
Mieczysława Łukaszewicz, prezes wałeckiego 
oddziału Federacji Konsumentów

KĄCIK KONSUMENTA Na 4 łapy...Koszty związane z odstąpieniem 
od umowy 

Ciąg dalszy - najczęściej 
zadawane pytania

Chodzenie po chodniku i przecho-
dzenie przez jezdnię

W jakim miejscu najlepiej zatrzymy-
wać się na chodniku?
Idąc z psem chodnikiem, powinni-
śmy robić to sprawnie i przebywać w 
tym miejscu jak najkrócej, zwłaszcza 
podczas szczytowego nasilenie ruchu. 
Jednak w życiu zdarzają się nieprze-
widziane sytuacje, na które musimy 
być przygotowani. Najczęściej za-
trzymujemy się wtedy, gdy spotkamy 
znajomego, a ten zechce z nami po-
rozmawiać. W tej sytuacji rozgląda-
my się za jakąś wnęką, a jeśli jej nie 
ma, schodzimy maksymalnie na lewą 

stronę chodnika. Pies przebywa w po-
zycji siedzącej, a my rozmawiamy tak 
długo, jak jest to konieczne, po czym 
żegnamy naszego rozmówcę, wydaje-
my rozkaz „naprzód” i kontynuujemy 
marsz. Przypominamy, że zatrzymu-
jąc się, wydajemy rozkaz „siad”.
W czasie rozmowy ze spotkaną osobą 
zwracamy uwagę na zachowanie sie-
dzącego czworonoga. Jeśli zechce on 
podejść do tej osoby, hamujemy jego 
zapędy powtórzeniem rozkazu „siad”. 
Natomiast próbę agresji ze strony psa 
tłumimy radykalnie, używając obroży 
kolczastej. Jeśli mamy psa obronnego 
lub takiego, którego chcemy w przy-
szłości przeznaczyć do zadań obron-
nych, nie zezwalamy, aby obcy pró-
bował przywoływać go lub podawać 
mu smakołyk. Grzecznie, ale stanow-
czo prosimy naszego rozmówcę, żeby 
nie interesował się psem, ponieważ 
mamy zamiar szkolić go w zakresie 
obrony. Jeśli pies jest już po takim 
przeszkoleniu, ostrzegamy, że może 
zaatakować wyciągniętą w jego kie-
runku rękę.

Artur Wach, praca zbiorowa A. Wach, 
L. Wach, Wydawnictwo Novaeres, 
Gdynia 2008 r.
Kontakt do autora w celu indywidu-
alnych porad pod numerem 604 328 
544.
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Właśnie zmieniły się 
przepisy dotyczące 
przewożenia dzieci 
w fotelikach. Niektó-
re wymagania zo-
stały zaostrzone, a 
część z nich uległa 
złagodzeniu.

Nowe przepisy mówią, że:
- dzieci mierzące od 135 150 cm 
podczas przewożenia na tylnym 
siedzeniu mogą być przytrzy-
mywane za pomocą pasów bez-
pieczeństwa pojazdu, a więc bez 
fotelika oraz urządzenia przy-
trzymującego, jeżeli ze względu 
na masę i wzrost tego dziecka 
nie jest możliwe zapewnienie 
mu odpowiedniego urządzenia. 
W praktyce dotyczy to przewo-
żenia dziecka mieszczącego się 
w powyższym przedziale wzro-

stu, którego waga ciała przekra-
cza 36 kg, a więc przewidzianą 
w przepisach maksymalną wagę 
dla urządzenia przytrzymujące-
go dla dziecka. Powyższe wyłą-
czenie nie dotyczy przewożenia 
dziecka na przednim siedzeniu 
pojazdu, co zawsze powinno 
odbywać się  z wykorzystaniem 
fotelika lub urządzenia przy-
trzymującego.
- Dopuszcza się przewożenie 
na tylnym siedzeniu trzeciego 
dziecka w wieku co najmniej 3 
lat, przytrzymywanego za po-
mocą pasów bezpieczeństwa 
pojazdu, w przypadku, gdy 
dwoje dzieci jest przewożonych 
w urządzeniach przytrzymują-
cych zainstalowanych na tylnym 
siedzeniu i nie ma możliwości 
zainstalowania trzeciego urzą-
dzenia. W praktyce ten przepis 
ma zastosowanie dla przewozu 
typowym samochodem osobo-

wym, a więc przeznaczonym 
dla maksymalnie 5 osób łącznie 
z kierowcą. W samochodach 
osobowych o liczbie miejsc 6-9 i 
dwóch rzędach tylnych siedzeń, 
ze względu na odpowiednio 
duże wymiary (w tym szerokość 
siedzeń), zainstalowanie urzą-
dzenia przytrzymującego dla 
każdego przewożonego dziecka 
nie stwarza już żadnych proble-
mów.  
- Zakazuje się przewożenia 
dziecka w wieku poniżej 3 lat w 
pojeździe, który nie jest wypo-
sażony w pasy bezpieczeństwa 
i fotelik lub w pasy bezpieczeń-
stwa i inne urządzenie przytrzy-
mujące. Aktualny pozostaje za-
kaz przewożenia dziecka tyłem 
do kierunku jazdy na przednim 
siedzeniu pojazdu, z tą jednak 
różnicą, że przepis ten dostoso-
wano do postępu technicznego. 
Nie jest już istotny sam fakt wy-

posażenia pojazdu w poduszkę 
powietrzną dla pasażera, co do-
tychczas wykluczało możliwość 
przewożenia dziecka w taki 
sposób, lecz to, czy jest ona ak-
tywna. Ponadto - w odróżnieniu 
od dotychczasowego brzmienia 
- przepis ten umożliwia prze-
wożenie dziecka na przednim 
siedzeniu pojazdu z wykorzy-
staniem zarówno fotelika bez-
pieczeństwa, jak również innego 
urządzenia przytrzymującego.
 Zachowane zostały dotych-
czasowe wyłączenia dotyczące 
przewożenia dzieci pojazdami 
takimi jak taksówka, specjali-
styczny środek transportu sani-
tarnego oraz pojazd policji, stra-
ży granicznej lub straży gminnej 
(miejskiej).
 Zniesiono natomiast wyłą-
czenie dotyczące przewożenie 
dziecka autobusem. W związku 
z tym przewożenie dziecka tego 

rodzaju pojazdem podlega tylko 
wyłączeniu ogólnemu (brak pa-
sów bezpieczeństwa w autobu-
sie) oraz wyłączeniom szczegól-
nym, uregulowanym w art. 39 
ust. 2 pkt 10 - 11 ustawy  Prawo 
o ruchu drogowym.
Ponadto istotną zmianą jest na-
łożenie, obok obowiązku prze-
wożenia dzieci w fotelikach 
bezpieczeństwa lub w innych 
urządzeniach przytrzymują-
cych, obowiązku dostosowania 
urządzenia do masy i wzrostu 
dziecka, zgodności tego urzą-
dzenia z właściwymi warunka-
mi technicznymi, jak również 
jego prawidłowego zamontowa-
nia - zgodnie z zaleceniami pro-
ducenta. Niespełnienie jednego 
z powyższych obowiązków za-
grożone jest karą grzywny.

sierż. szt. Beata Budzyń

Nowe zasady przewozu dzieci
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Sąsiad
Od jakiegoś czasu je-
den z mieszkańców 
bloku przy ulicy Ponia-
towskiego 18A zakłóca 
życie swoim sąsiadom. 
Choć nie wszyscy skar-
żą się na uciążliwego 
lokatora, faktem jest, 
że sąd za zakłócanie 
spokoju siedmiokrotnie 
wymierzał panu Toma-
szowi grzywnę lub karę 
ograniczenia wolności.

W budynku znajduje się 30 miesz-
kań, uciążliwy lokator zamieszkuje 
lokal na trzecim piętrze. Najbar-
dziej jego zamiłowanie do słucha-
nia - szczególnie w nocy -  głośnej 
muzyki dokucza mieszkającym 
przez ścianę państwu Bujnowskim, 
choć i inni również narzekają na 
zakłócanie spoczynku nocnego.
- Mój sąsiad upodobał sobie słucha-
nie głośnej muzyki niemal wyłącznie 
w środku nocy - skarży się Kazimierz 
Bujnowski. - Zwracanie uwagi nic 
nie pomaga, lecz tylko wzmaga agre-
sję. Mój balkon musiałem odgro-
dzić siatką, ponieważ sąsiad potrafił 
przejść na moją stronę i wybić szybę. 

Jesteśmy zastraszeni, a inni miesz-
kańcy, gdy uciążliwy sąsiad zaczyna 
w nocy szaleć, po prostu wychodzą z 
domów i idą spać do rodzin. Ostat-
nio posunął się nawet do gróźb i 
powiedział, że wrzuci mi do miesz-
kania koktajl Mołotowa lub wysadzi 
budynek. Prosiliśmy wielokrotnie o 
interwencje policji, lecz sąsiad nie 
wpuszcza funkcjonariuszy do miesz-
kania i interwencja na tym się kończy.
Część innych, chcących zachować 
anonimowość mieszkańców blo-
ku, potwierdza wersję K. Bujnow-
skiego, choć należy przyznać, że 
czynią to niechętnie i stanowczo 
zaznaczają, że nie podadzą swoich 
nazwisk. Twierdzą nawet, że sąsiad 
potrafi włączyć głośne odtwarza-
nie muzyki i wyjechać na kilka dni.
- Potwierdzam, że cztery osoby za-
mieszkujące budynek przy ulicy 
Poniatowskiego 18A złożyło zawia-
domienie o groźbach karalnych - 
powiedziała rzecznik prasowy KPP 
sierż. sztab. Beata Budzyń. - Obecnie 
trwają czynności sprawdzające. W 
związku ze sprawą zakłócania spoko-
ju od sierpnia ubiegłego roku skiero-
waliśmy do sądu 12 wniosków i sąd 
siedmiokrotnie ukarał uciążliwego 
sąsiada karą grzywny lub ogranicze-
nia wolności w postaci prac społecz-
nych. Muszę przyznać, że ukarany 
grzywny zapłacił, a z obowiązku prac 

społecznych się wywiązał. Trzeba 
również wspomnieć, że nie wszyscy 
lokatorzy tego budynku skarżą się na 
uciążliwości i w rozmowie z funk-
cjonariuszem prowadzącym sprawę 
nie zgłaszali żadnych zastrzeżeń.
Zakłócający spoczynek nocny został 
ukarany 20 godzinami prac spo-
łecznych oraz karą grzywny wyno-
szącą około 500 złotych, lecz jak się 
okazuje, nie było to zbyt dotkliwe. 
Ostatni wniosek o ukaranie pana 
Tomasza KPP skierowała do sądu 9 
kwietnia 2015 roku. Również władze 
WSM nie mogą wiele zdziałać i ich 
działania ograniczają się jedynie do 
powiadamiania odpowiednich służb 
o naruszenie spokoju lub groźbach.
- Konsultowaliśmy się z prawnikiem, 
który stwierdził, że padły groźby i 
skierowaliśmy pismo do prokuratu-
ry - powiedział prezes WSM Łukasz 
Podkowa. - Nie czekaliśmy, aż coś 
się stanie, lecz natychmiast zawia-
domiliśmy odpowiednie władze. 
Nasza rola w tej sprawie jest mocno 
ograniczona. Ten pan jest właścicie-
lem lokalu, regularnie płaci czynsz 
i praktycznie jako spółdzielnia nic 
nie możemy zrobić. Jeżeli proku-
ratura a potem sąd potwierdzą 
zarzuty, będzie można ewentual-
nie wszcząć procedury eksmisyj-
ne, lecz jest to bardzo długa droga.
Niestety z panem Tomaszem 

pomimo kilku prób nie uda-
ło się nam skontaktować.
Wydaje się, że osoby skarżące się na 
zbyt głośną, nocną muzykę muszą 
zaopatrzyć się w zatyczki do uszu 

lub zakładać do spania słuchaw-
ki. Choć w te ostanie powinien się 
raczej wyposażyć pan Tomasz, a 
wtedy wilk będzie syty i owca cała.
piotr
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Historia, kultura, obrzę-
dy, a także stroje Boj-
ków, Łemków i Hucułów 
były głównym obiektem 
zainteresowania gości 
podczas ostatniej Nocy 
Muzeów w Muzeum Zie-
mi Wałeckiej. Choć - jak 
przyznają sami muze-
alnicy - temat był dość 
trudny, chętnych do 
uczestnictwa w wyda-
rzeniu nie brakowało. 

16 maja MZW odwiedziły te oso-
by, które zwykle w wernisażach nie 
uczestniczą, a więc „cywilni” miesz-
kańcy i - ku uciesze muzealników - 
rodziny z dziećmi, choć oczywiście 
przedstawicieli samorządów, rad-
nych i lokalnych artystów nie brako-
wało. W końcu Noc Muzeów jest po 
to, by promować wydarzenia kultu-
ralne i zachęcać do odwiedzania in-
stytucji kultury. 
- Cieszymy się, że odwiedziły nas 
dzieci z rodzicami i dziadkami. 

Mamy nadzieję, że się podobało i 
będą odwiedzać nas częściej - mówi 
Marlena Jakubczyk z MZW. - Nasi 
goście mieli tego dnia okazję zwie-
dzić miejsca zwykle niedostępne, 
czyli na przykład magazyny i chętnie 
z tej możliwości korzystali. Dużym 
zainteresowaniem cieszyły się też 
ekspozycje stałe, wystawa „Miecze 
Europy” i to, co przygotowaliśmy 
specjalnie na Noc Muzeów. 
Zaczęło się od wystawy „Wyróżnie-
ni strojem. Huculszczyzna - trady-
cja i współczesność”. Warto dodać, 
że ekspozycja została nagrodzona 
najwyższym dla muzealników lau-
rem - statuetką „Sybilla” 2012. Alicja 
Woźniak, etnograf, kustosz Muzeum 
Archeologicznego i Etnograficznego 
w Łodzi opowiedziała o swoich czte-
roletnich badaniach m.in. nad stro-
jem huculskim. Wystawa „Wyróżnie-
ni…” opowiada o krajobrazie Karpat 
Wschodnich, ich mieszkańcach, tra-
dycjach i strojach. Ekspozycja składa 
się z fotografii, oryginalnych strojów, 
elementów wyposażenia domów, ze 
szczególnym uwzględnieniem tka-
nin, biżuterii i procesu ich wytwa-
rzania. Ogromnym zainteresowa-
niem cieszyły się stroje pary młodej 

i orszaku weselnego. 
Po wykładzie znawczyni Huculsz-
czyzny A. Woźniak głos zabrał prof. 
dr hab. Bohdan Halczak z Uniwersy-
tetu Zielonogórskiego, który mówił o 
dziejach Łemków od średniowiecza 
do współczesności. 
Noc Muzeów zakończyły koncer-
ty wałeckiej „Czeremchy” i „Lem-
ko Tower” - grupy grającej folk w 
rockowych aranżacjach. Zespół ze 

Strzelec Krajeńskich podczas sobot-
niego koncertu zyskał w Wałczu licz-
ną grupę fanów, mamy więc dla nich 
dobrą wiadomość. „Lemko Tower” 
zagra jeszcze 30 maja podczas Dni 
Kultury Ukraińskiej. 
O żołądki zwiedzających zadbały 
panie z parafii greckokatolickiej w 
Wałczu, a potrawy przez nie przygo-
towane znikały w mig. 
zb

Karpaty w muzeum

Kabaret Moralnego Niepokoju
„Jerzyk dzisiaj nie pije” to 
najnowszy program Kaba-
retu Moralnego Niepokoju, 
w skład którego wchodzi 
znana m.in. z serialu „Zło-
topolscy” czy „Przyjaciół-
ki” Magdalena Stużyńska.
 
Spektakl jest typowym dla war-
szawskiej grupy zbiorem skeczy i 
piosenek, które tworzą panoramę 
współczesnej Polski i Polaków. 
Wśród nich znajdują się niewąt-
pliwe hity jak „Palenie” - rozmo-
wa dwóch właścicieli psów, która 
obiera nieoczekiwany obrót, „Od-
rabianie lekcji” - coś co przeżył 
każdy z nas jako dziecko lub rodzic 
oraz tytułowy „Jerzyk dzisiaj nie 
pije” - czyli co robić gdy na imieni-

nach żona zabrania mężowi napić 
się z kumplami.
Bywa inteligentnie, bez przerwy za 
to jest śmiesznie. Co więcej, spek-
takl jest na tyle kulturalny (jedno 
nieładne słowo na prawie dwie 
godziny programu), że można 
przyjść z dziećmi.
Warto zobaczyć najnowszy spek-
takl KMN z jeszcze jednego po-
wodu – jego twórcy nie będą w 
przyszłości ani młodsi ani chudsi 
niż teraz.
Bilety w cenie 60 zł. Wałeckie Cen-
trum Kultury, biletynakabarety.pl
Informacje,  tel. 504 134 220; 
e-mail: art.gda@wp.pl
Spektakl w WCK 29.05.2015 r. 
godz. 17.30.
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Korona, Orzeł  i Sad z tarczą
5. liga
Korona Człopa - Zryw Kreto-
mino 1:0 (0:0)
Bramka: Sawczyszyn.
W pierwszej połowie gospo-
darze częściej byli przy pił-
ce, lecz groźniejsze akcje z 
kontry wyprowadzali goście. 
Dwa razy Kuźnicki popisał 
się znakomitą interwencją, a 
kilka strzałów piłkarzy Zry-
wu było niecelnych. Kiedy w 
40. minucie Jaworek zobaczył 
drugą żółtą kartkę i musiał 
opuścić boisko, wydawało 
się, że gospodarze ulegną. 

Jednak po zmianie stron to 
człopianie zaczęli przeważać 
i choć nie stworzyli żadnej 
klarownej sytuacji strzelec-
kiej, nie pozwalali rywalom 
na groźne akcje. Dwa razy 
Pisała w swoim stylu minął 
obrońców, lecz piłka po jego 
uderzeniach mijała bram-
kę rywali. Na minutę przed 
końcem spotkania gospo-
darze rozegrali szybką akcję 
na jeden kontakt, którą Saw-
czyszyn zakończył celnym 
uderzeniem pod poprzeczkę. 
Przyjezdni natychmiast rzu-

cili się do przodu i choć czło-
pianie opadli z sił, zdołali w 
doliczonym czasie „dowieźć” 
korzystny wynik do końca.

6. liga
Jedność Tuczno - Orzeł Wałcz 
0:3 (0:1)
Bramki: Drapiński 2, Krzyża-
niak.
Goście już w 10. minucie ob-
jęli prowadzenie, a  Krzyża-
niak w swoim stylu na dużej 
szybkości „urwał” się obroń-
com i uderzył nie do obro-
ny. Miejscowi mogli szybko 
wyrównać, lecz w samotnym 
starciu z Góralskim Rodzik 
okazał się lepszy i obronił 
strzał napastnika Jedności. 
Przyjezdni posiadali znaczną 
przewagę, lecz akcjom Orła 
brakowało wykończenia, a 
wiele strzałów było niecel-
nych. Kilka minut po zmia-
nie stron Drapiński zachował 
zimną krew i zdobył gola w 
zamieszaniu, a w 60. minucie 
Krzyżaniak trafił w poprzecz-
kę z rzutu karnego podykto-
wanego za faul na Stolarskim. 
Kolejnym zawodnikiem któ-
ry ustawił piłkę na 11. me-
trze od bramki Jedności był 
Drapiński, a kapitan Orła w 
70. minucie pewnie wykorzy-
stał „jedenastkę” zarządzo-
ną przez arbitra za zagranie 
ręką jednego z zawodników 
gospodarzy i było po meczu.

Sad Chwiram - Calisia Kalisz 
3:2 (2:0)
Bramki: Sad - Góralski 2, 
Truszkowski.
Pierwszy kwadrans należał 
do gości, lecz kaliszanie nie 
zagrozili poważnie bramce 
Sadu, a później gospodarze 
przejęli inicjatywę. Miejsco-
wi wykonywali sporo rzutów 
rożnych, a gola zdobyli w 30. 
minucie. Góralski otrzymał 
długie podanie, minął obroń-
cę i choć kąt był ostry, trafił w 

długi róg bramki Calisii. Kil-
ka minut później Truszkow-
ski zdecydował się na daleki 
strzał i z rzutu wolnego ude-
rzył w samo okienko. W dru-
giej odsłonie mecz się wyrów-
nał, a w miarę upływu czasu 
goście zaczęli przeważać, jed-
nak kiedy w 70. minucie Gó-
ralski dopadł do bezpańskiej 
piłki i zdobył gola, wydawało 
się, że jest po meczu. Przy-
jezdni jednak ruszyli do ata-
ku i dwa razy pokonali bram-
karza gospodarzy. Pawlak 
zobaczył do tego czerwoną 
kartkę, lecz miejscowi zdołali 
doczekać ostatniego gwizdka.

Mirstal Mirosławiec - Bło-
nie Barwice 0:2 (0:1)
Goście, choć to liderzy tej 
klasy rozgrywek, nie poka-
zali nic nadzwyczajnego i to 
gospodarze przegrali bar-
dziej na własne życzenie. 
Przez pierwsze pół godziny 
na murawie niewiele się dzia-
ło, a pierwsza bramka była 
typowym prezentem. W 25. 
minucie Dybaczewski nie 

zauważył rywala i podał w 
poprzek boiska, a napastnik 
Błoń przejął piłkę i pokonał 
samotnego Kaftana. Ta stra-
ta mocno podcięła skrzydła 
gospodarzom i mirosławia-
nie choć próbowali wyrów-
nać, nie potrafili przeprowa-
dzić skutecznej akcji. Zaraz 
po zmianie stron G. Muzyka 
mógł zdobyć gola, lecz ude-
rzył zbyt lekko i bramkarz 
gości zdążył interweniować. 
Miejscowi atakowali nadal, 
lecz w 60. minucie Dyba-
czewski źle ocenił tor lotu 
piłki, futbolówka wpadła 
wprost pod nogi gracza go-
ści i ten spokojnie podwyż-
szył wynik. Mirosławianie 
mogli jeszcze pokusić się o 
trafienie, lecz Hapke nie po-
konał samotnego bramka-
rza Barwic, a Lewandowski 
obił poprzeczkę. Ostatnie 
fragmenty spotkania to nie-
ustający atak gospodarzy i 
spokojna, zmasowana defen-
sywa gości, którzy cierpliwie 
czekali na ostatni gwizdek.
piotr
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